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11-ty listopada...
Osiemnaście lat mija od tego 

przełomowego dnia w dziejach Pol­
ski. Dojrzało już i do wrót życia 
obywatelskiego puka młode poko­
lenie, dla którego doznania z ery 
niewoli i z lat wojny światowej są 
jedynie relacją z ust ludzi starszych, 
a nie bezpośrednim przeżyciem. Po­
kolenie szczęśliwe, zrodzone w 
wolności, nie znające kajdan nie­
woli, którymi przez niemal półtora 
stulecia skutą była ziemia polska...

Ale dla tych, którzy żyli i dzia­
łali przed 11-tym listopada 1918 r. 
— dzień ten stanowi słup granicz­
ny, jest ziszczeniem tęsknot i ma­
rzeń, które napróżno snuli ci z po­
kolenia Kościuszki, Henryka Dą­
browskiego, Piotra Wysockiego, 
Romualda Traugutta... A które ziś­
ciły się, gdy rząd dusz w Polsce 
objął i hasło Czynu rzucił Wskrze­
siciel i Odnowiciel, spoczywający 
dziś w grobach królów, między 
Piastami i Jagiellony, między wiesz­
czami narodu — na wzgórzu Wa­
welu.

Jaką była »via dolorosa« do 
tego »dies triumphalis«: 11-go lis­
topada? Jaką droga ofiary i męki, 
wiodąca do chwili, gdy ostatni z 
zaborców opuszczał ziemie polskie?

U progu tej drogi stoi postać 
wskrzesiciela idei Czynu Zbrojne­
go, otoczona garstką młodzieży. 
Józef Piłsudski mówi im: »contra 
spem spero«. Józef Piłsudski nie 
mierzył »sił na zamiary«. Józef Pił­
sudski — tworzy. Tworzy instru­
ment siły zbrojnej, gdyż wierzy, że g 
jedynie siła może rozkruszyć kaj-1 
dany, jedynie siła wiedzie do celu. |

I wtedy, gdy 10 miljonów lu-1 
dzi w Europie walczy — garść | 
młodzieży polskiej w mundurze | 
polskim, z polskim orłem jako sym- ' 
bólem, zaświadcza wobec świata: 
Polska jest! Polska staje w szere­
gu walczących ! Polska idzie ku 
wolności ! gf. H

Przełomowy był ten rok 1918 
nie tylko dlatego, że po runięciu 
caratu słabła w nim i rozkruszała 
się potęga dwu innych państw za­
borczych — ale również i dlatego, 
że przeorał głęboko glebę dusz 
polskich, że z martyrologii ostat­
nich lat polskich więźniów ideo­
wych, z samotni celi Magdeburs­
kiej i z wielu więzień i obozów, 
w których tkwili towarzysze broni 
Wskrzesiciela Polski, promieniowa­
ła ta siła, która żywiołowo utoro­
wała sobie drogę do Czynu, do 
obrony Państwa, gdy w listopadzie 
klęska ogarnęła armię obu zabor­
ców i odwrót z ziem polskich stał 
się dla nich koniecznością.

rzeczywistością, będącą odzewem 
walki, jaką codzień staczać musi- 
my, by stać się godnymi następ­
cami tego, który na swym testa­
mencie przekazał obowiązek roz­
woju dalszego Polski wielkiej i mo­
carnej.

Z woli Marszałka Piłsudskiego, 
który między królami spoczął, Wo­
dzem Narodu i Armii jest gen.

W związku z Jubileuszem 35-le- 
cia istnienia Rob. Tow. Śpiew. 
»Echo« w Nowym Sączu, dowia­
dujemy się, że szereg organizacyj 
i towarzystw kulturalno-oświato-

Dzień 11-go listopada, dzień 
wskrzeszenia naszej państwowości, 
stał się słupem granicznym między 
przeszłością tragiczną, bo pozba­
wiającą naród wolności, a obecną

Śmigły-Rydz. Tegoroczne święto 
Niepodległości zawierać będzie w 
sobie akt wielki i doniosły: P. Pre­
zydent Rzeczypospolite! nada gen. 
ómiglemu-Rydzowi godnośćfMar-

szałka Polski. To nadanie Marszał- 
kostwa Polski jednemu z najbliż­
szych towarzyszy broni Marszałka 
Piłsudskiego ma swoją symbolicz­
ną wymowę: wymowę zaufania Na­
rodu całego do swojego Wodza, 
w którego ręce ten Naród złożył 
swoją przyszłość, aby Wódz złą­
czył ją z Wielkością i Sławą.

-O-

Nowy Sącz przygotowuje się do uczczenia 35-lecia 
Chóru „Echa“

wych przygotowuje się do uczcze­
nia zasłużonego na polu krzewie­
nia kultury śpiewaczej w Nowym 
Sączu i na Podhalu i propagandy 
pieśni podhalańskiej daleko za 

c Podhalem.
Zainteresowanie Jubileuszem 

»Echa« w mieście jest ogromne. 
Nowy Sącz w dniu 14 listopada 
udowodni gremialnem wzięciem u- 
działu w uroczystościach jubileuszo- 

' wych, że kocha swój Chór i oce-

Walny Zjazd delegatów TSL., któ- 
l ry obradował w Krakowie 24 i 25 X 
: odznaczył srebrnym pierścieniem TSL. 

A. za wybitną pracę kulturalno-oświatową 
w szeregach TSL. następujących pra­
cowników oświatowych z terenu no­
wosądeckiego Okręgu TSL: Józef Bie­
niek, rolnik w Librantowej, Maria Bie­
lawska, nauczycielka w Szczawnicy, 
Helena Stillerówna, nauczycielka w 
Stróżach, prof. Jan Wagner w Starym 
Sączu i Kazimierz Zając, leśniczy w 
Łabowej.

Czyn godny 
naśladowania

Dowiadujemy się o godnym naj­
większego uznania czynie społecznym 
Dowództwa Pułku Strzelców Podha­
lańskich.

Oto Miejski Komitet Pomocy Bez­
robotnych otrzymał w tych dniach 
pismo Pułku, według którego stara­
niem i kosztem P. T. Wojskowości, 
pod egidą Rodziny Wojskowej, doży­
wiać się będzie przez okres 5-ciu 
miesięcy 100 biednych dzieci. Nadto 
przyrzeczono żywności za 500 zł dla 
rodzin najuboższych, wreszcie, w miej­
sce tradycyjnego obiadu galowego w 
Kasynie Oficerskim, ofiarował Pułk. 
150 zł na cele pomocy zimowej dla 
bezrobotnych m. Sącza.

Przykład to godny naśladowania. 
Oby znalazł następców!

MIESIĘCZNIK 

„DLA ZDROWIA“ 
poświęcony

HYGJENIE ŻYCIA CODZIENNEGO 
redagowany przez najwybitniejszych 
przedstawicieli świata lekarskiego.

Redakcja i Administracja:

Warszawa, ul. Solna 18
telefon 11 “00-04

Prenumerata:
rocznie zł. 5‘—, półrocznie zł. 2’50.

Konto P. K. O. 28.090
Numery okazowe na żądanie 

bezpłatnie.
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Każdy grosz złożony na konto P. K. 0. Nr 70.200 — przyniesie ulgę bezrobotnym!
Ratujmy od zimna i głodu!

Chłopi nie zawiodą w pomocy dla bezrobotnych
Naprawdę, że radością napełnia 

się moje serce, gdy widzę ochotę wsi 
przy zbieraniu darów dla głodnych i 
bezrobotnych. My chłopi jesteśmy czuli 
na ludzką biedę i nie trzeba nas a 
także naszych sióstr i naszych matek 
uczyć miłosierdzia. Może lepiej od 
innych rozumiemy dolę bliźniego. Sami 
przebyliśmy wiele.

Wieś polska nie zawiodła. Na wez­
wanie Pana Prezydenta i rządu, na 
wezwanie najwybitniejszych osób w 
Państwie nie zostaliśmy w tyle, Już 
się sypią dary, ale trzeba ich jak 
najwięcej. Tych ofiar potrzeba bardzo 
wiele. Jak podają gazety, około mil- 
jon ludzi trzeba wyżywić na wsi. Są 
to bezrobotni chłopi wraz ze swymi 
rodzinami. Prawie dwa razy tyle trze­
ba wyżywić w miastach Są to także 
synowie i córki chłopów, którzy poszli 
za pracą i chlebem do miasta, bo w 
rodzinnej wsi chleba i pracy nie star­
czyło dla wszystkich.

To też cała wieś polska ruszyła 
z darami dla tych nieszczęśliwców. Do 
zbiórki stanęły wszystkie organizacje 
i związki rolnicze. Wydały one odez­
wę apelującą do rolników i chłopów 
z całej Polski o złożenie w okresie 
od 15 października do 1 grudnia bie­
żącego roku jednorazowej i dobrowol­
nej daniny, a więc od 1 kilograma do 
4 kg. żyta i od 5 kg. do 10 kg. kar­
tofli z jednego hektara.

Odezwa odezwą, ale trzeba dawać 
i zbierać prędko, bo zima nie czeka. 
Kto daje prędko, ten dwa razy daje 
— mówi nasze przysłowie. Bezrobot­
nym trzeba przyjść z pomocą szybką 
i wydatną. To nie może być jałmużna. 
To nasz święty obowiązek i własny 
interes. Bronimy w ten sposób włas­
nych braci i bronimy obywateli włas­
nego Państwa. Jeśli chcemy mieć wiel­
ką i silną Polskę, to trzeba mieć 
zdrowego i silnego obywatela. Czło­
wiek chorowity i głodny nie da Pań­
stwu siły i nie przysporzy mu zna­
czenia.

Chwalimy się, że mamy Polskę 
ludową. Niechże ten lud bezrobotny 
w Polsce ma ciepłą strawę na zimę 
od nas chłopów i od całego narodu 
w Polsce.

Kiedy już mowa o tym, chcę po­
ruszyć następującą sprawę: wszystkie 
gminy w Polsce mają obowiązek ży­
wić tak zwany rajzenderów czyli włó­
częgów. Takich włóczęgów w kraju 
jest przeszło 100 tysięcy. Łażą oni 
od wsi do wsi i trzeba ich nakarmić. 
Wieś ma z nimi wiele kłopotu. Ta­
kiego nakarmisz, a on często i coś 
ukradnie. Wydaje mi się, że byłoby 
lepiej, aby to, co daje wieś na tych 
rajzenderów oddać na bezrobotnych, 
a włóczęgów niechaj się wspomaga 
wspólnie z bezrobotnymi. Nasze wła­
dze niechaj wydadzą stosowne zarzą­
dzenia w tej sprawie, a my chłopi 
będziemy z tego bardzo zadowoleni^ 
żeśmy się pozbyli tych rajzenderów.

W tych ciężkich czasach, gdy każ­
dy kartofel i każda garstka żyta może 
być jak najlepiej zużyta dla bezrobot-

Swa razy daje, 
do szybko daje!

niesie całą zbiórkę Taką myśl podaję 
i wierzę, że znajdzie się sposób jej 
przeprowadzenia bez krzywdy dla raj­
zenderów a z korzyścią dla bezrobot­
nych. Chłop.

nych nie wolno nam niczego marno­
wać. Obliczmy, ile się wydaje na tych 
włóczęgów i oddajmy to wszystko na 
bezrobotnych, a będzie to dar z pew­
nością znakomity, który walnie pod-

Bawiąca w Polsce specjalna misja 
wojskowa włoska w składzie 4 gene­
rałów, 2 of.cerów i 1 podoficera, pod 
przewodnictwem gen. Coselschi, która 
złożyła w imieniu Musmliniego do

wieniec opasany wstęgami o barwach 
włoskich i posążek wilczycy szef misji 
gen Coselschi, w otoczeniu członków 
misji, oraz władz z woj. Bociańskim, 
Inspektorem Armii Dąb Biernackim,

masywu Kopca ku czci Marsz. Józefa 
Piłsudskiego na Sowińcu pod Krako­
wem ziemię, pobraną z Palatynatu 
rzymskiego, udała się wczoraj do Wil­
na, celem złożenia w Mauzoleum ku 
czci Marszałka na cmentarzu Rossar 
bronzowego odlewu historycznej wilczy­
cy rzymskiej, oraz hołdu u stóp Serca 
Wielkiego Wodza Polaków i prochów 
Jego Matki.

W imieniu delegacji armii, włos­
kiej złożył na płycie w Mauzoleum

Oświata pozaszkolna w N. Sączu
Systematyczny kurs dokształcający z zakresu 7 klas 

Szkoły Powszechnej
Inspektorat Szkolny w N. Sączu prag­

nąc przyjść z pomocą wszystkim tym, 
który pragną uzupełnić swe wykształ­
cenie (dla własnej satysfakcji czy też 
z konieczności), zorganizował kurs sys­
tematyczny, na którym w czasie od 
listopada br. do kwietnia 1937, uczest­
nicy przerobią kurs naukowy z zakre­
su 7 klas szkoły powszechnej, poczem 
otrzymają normalne świadectwa ukoń­
czenia 7 klas szkoły powszechnej. Do­
tychczas zgłosiło się na powyższy kurs 
40 osób, z których utworzono 2 kom­
plety.

Uczestnicy rekrutują się ze wszyst­
kich sfer społeczeństwa, przyczem pod­
kreślić warto zrozumienie, z jakim spot­
kała się organizacja Kursu u Organi­
zacji społeczno-oświatowych, które za­
chęciły swych członków do udziału w 
kursie.

Udział członków T. U. R-u, świad­
czy, że wobec ważności misji społeczno- 

Prezydentem miasta Maleszewskim, płk. 
Janickim i rektorem Uniwersytetu Ste­
fana Batorego prof. Jankowskim na 
czele.

Na rzeźbie przedstawiającej wil­
czycę rzymską, znajduje się następu­
jący napis w języku włoskim: „Tu, 
gdzie jeszcze bije Serce Piłsudskiego, 
czuwa obecnie wieczyste godło Rzymu“.

Zdjęcie przedstawia moment zło­
żenia odlewu wilczycy rzymskiej w 
Mauzoleum przez gen. Coselschi’ego.

oświatowej takiego kursu, inne względy nie 
odgrywają żadnej roli, owszem ustępują 
miejsca sprawom powszechnej oświaty.

Z uznaniem należy podkreślić, że 
wszelkie podręczniki szkolne, pomoce 
naukowe i tp., otrzymują uczestnicy 
kursu z Inspektoratu Szkolnego bez­
płatnie. Ze względów społecznych god­
nym jest podkreślenia fakt, że wy­
kładać na kursie będą bezrobotni 
nauczyciele i nauczycielki. Fachową o- 
piekę nad kursem sprawuje w myśl po­
stanowień ustawy — Inspektorat Szkol­
ny. Podobne kursy odbywają się także 
w innych miejscowościach powiatu, o 
czem we właściwym czasie redakcja 
Głosu Podhala zainteresowanych powia­
domi. Na kursie w N. Sączu jest jesz­
cze kilka wolnych miejsc, na które ref- 
lektanci mogą się zgłaszać w ciągu 
najbliższych kilku dni w Inspektoracie 
Szkolnym w N. Sączu.

—O—

Obchód Święta Niepodleg­
łości w Warszawie

50 proc, zniżki kolejowe dla 
wszystkich

W związku z uroczystym obcho­
dem Święta Niepodległości, odbędzie 
się w Warszawie, dnia 11 listopada 
wielka rewia wojskowa. Oddziały prze­
ciągną ulicami miasta od Belwederu 
przez Aleje Ujazdowskie, Nowy Świat 
i Krakowskie Przedmieście do Placu 
Zamkowego, maszerując między szpa­
lerami, które utworzą organizacje spo­
łeczne, związki i publiczność.

Wspaniały obchód Święta Niepod­
ległości ściąga rokrocznie do Stolicy 
tysiące przyjezdnych z całej Polski; 
w tym roku spodziewany jest również 
bardzo liczny zjazd, bowiem oprócz 8 
pociągów popularnych Liga Popierania 
Turystyki wyjednała dla przyjezdnych 
50 proc, zniżki ważnej od dnia 10 
do 12 listopada. Karty uczestnictwa 
Ligi dające prawo do zniżek będą 
wydawane przez Biura Podróży „Or­
bis“ i „Wagons-Lits|Cook“, oraz kios­
ki „Ruchu“ na wszystkich stacjach 
kolejowych.

Wstęp na Rewię dla posia­
daczy kart uczestnictwa

Karty uczestnictwa Ligi Popierania 
Turystyki na zjazd do Warszawy z 
okazji Święta Niepodległości na dzień
10. 11, 12 listopada dają prawo nie 
tylko do 50 proc, zniżki kolejowej, 
lecz i do bezpłatnego wstępu na teren 
Rewii Wojskowej. Dla posiadaczy kart 
dzięki staraniom L P. T. zarezerwo­
wano specjalne miejsca na Nowym 
Świecie wzdłuż jezdni na odcinku od 
Alei Jerozolimskich do Wareckiej po 
jednej stronie, a od Śmolnej do Or­
dynackiej po drugiej stronie ulicy. Dla 
wylegitymowania się winni wyciąć 
znajdujący się na karcie uczestnictwa 
kupon z napisem „Wstęp na Rewję 
Wojskową“ i przypiąć go na widocz­
nym miejscu do wierzchniej odzieży. 
Kupon ten będzie służył zamiast prze­
pustki na wyznaczone dla przyjezdnych 
miejsca.

Nie oddawać biletów
Podróżni posiadający karty uczest­

nictwa korzystać będą z 50 proc, 
zniżki kolejowej w ten sposób, że za 
przejazd do Warszawy zapłacą cenę 
normalną, zaś drogę powrotną odbędą 
bezpłatnie. Warunkiem uzyskania bez­
płatnego przejazdu powrotnego jest o- 
kazanie biletu na przejazd do War­
szawy. Z tych względów Liga Popie­
rania Turystyki przypomina, że bile­
tów tych nie należy oddawać przy 
wyjściu z pociągu w Warszawie.

Pociągi Popularne
Prócz indywidualnych zniżek ko­

lejowych staraniem Ligi Popierania 
Turystyki zorganizowane będą na dzień 
11 listopada pociągi popularne do 
Warszawy z szeregu miejscowości. Po­
ciągi te wyruszą z Krakowa, Katowic, 
Równego, Lublina, Radomia, Kielc, 
Poznania i Gdyni.

Bez dachu, bez odzieży, 
bez jedzenia stoją tysiące 
ludzi przed zimą!
Daj co możesz! 
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mując dla każdego obywatela za na­
czelne hasło — hasło pracy, a za 
symbol działań gospodarczych — rze­
telność i solidność.

Sami, nie oglądając się na innych, 
musimy przystąpić do umacniania pol­
skiej siły ekonomicznej. Wsteczny stan 
naszej myśli gospodarczej sięga setek 
lat; wciąż jeszcze nędza ma u nas 
charakter przysłowiowy. Trudno o 
szkodliwą i niebezpieczniejszą dla na­
rodu zasadę, jak zasada nie przejmo­
wania się, zdawania się na łaskę losu, 
słowem — zasada dojutrkowania. Fa­
talizm, będący cechą ludów o niskim 
poziomie kultury, jest siewcą zguby. 
Trzeba go wykorzenić z charakterów 
polskich, gdyż inaczej nie pójdzie peł­
nym biegiem koło, które przez tyle 
setek lat nie obracało się we właści­
wym kierunku. Prawo powszechnej 
gospodarności musi wejść na miejsce 
staropolskiego „jakoś to będzie“.

Ważną rolę ma tu do spełnienia 
oszczędność. Nie należy jej identyfi­
kować z programem „zaciskania pasa“. 
Oszczędność — jak już wspominałem 
— to tworzenie zbiorowym wysiłkiem 
wielkich kapitałów, których celem jest 
podniesienie siły potencjonalnej naro­
du i zwiększenie konsumcji polskiej. 
Tam, gdzie kwitnie wysoka kultura 
pracy, produkcja osiąga wyżyny, a 
poziom potrzeb coraz bardziej wzras­
ta. W ślad za tym wzrostem idzie do­
brobyt. Tę kolej rzeczy przypominamy 
ludziom gospodarnym w dniu oszczęd­
ności. Chcemy utrwalić w nich prze­
konanie, że silniejszą ponad zdarzenia 
i epizody — jest wola istnienia i roz­
wijania się.

Kasy oszczędności, jako zbiornice 
wielkich kapitałów, mają do spełnie­
nia doniosłe posłannictwo: krzewienie 
w społeczeństwie myśli ekonomicznej. 
Administrując majątkiem miljonowych 
rzesz ludności, dźwigają one odpowie- 
dzialnośd za dobrą gospodarkę fundu­
szami, gromadzonymi pod znakiem za­
ufania i wiary.

Kącik radjowy

II Listopada w radio
Dzień 11 listopada stanowi przeło­

mową 'datę w dziejach Państwa Pol­
skiego, datę odzyskania niepodległości 
oraz wielkie święto w którym powrócił 
do kraju z niewoli magdeburskiej Ko­
mendant Józef Piłsudski.

Dzień ten obchodzony uroczyście w 
•całym Państwie Polskim nadaje rów­
nież audycjom radiowym charakter od­
powiadający nastrojowi dnia.

11 listopada w radio rozpocznie o 
godz. 9.00 transmisja Nabożeństwa z 
Kościoła Sw. Krzyża w Warszawie. — 
O godzinie 10.30 nadana będzie rewia 
wojskowa z Placu na Rozdrożu. O go­
dzinie 12.03 odbędzie się w Teatrze 
Wielkim w Warszawie poranek muzycz­
ny Orkiestry Symfonicznej Polskiego 
Radia i solistów, który nadany zosta- 
nię na wszystkie rozgłośnie. Dochód z 
tej imprezy przeznaczyło radio na Fun­
dusz Pomocy Zimowej dla Bezrobot­
nych. Wspomnieniom twórcy „Wiatru 
od morza“ poświęca swą pogadankę o 
godzinie 13'30 Stanisław Wasylewski. 
O godzinie 15.45 audycja dla dzieci za­
wiera pogadankę Stanisławy Kuszelew- 
skiej-Rayskiej pt. „Polska jest nasza“ 
•oraz piosenki w wykonaniu szkoły pow­
szechnej nr. 3. Barwnym ornamentem 
audycyj 11 listopada będzie „transmis­
ja“, o godzinie 16.05, która wyczaruje 
z przeszłości przeżycia na ulicach War­
szawy w roku 1918. O godzinie 18.00 
usłyszą radiosłuchacze specialną audyc­
ję słuchowiskową o charakterze histo­
rycznym. O godzinie 21.00 w cyklu 
„Opowieści o Chopinie“ omówiony zo­

stanie wyjazd Chopina z kraju. Starej 
piosence żołnierskiej „Idzie żołnierz 
borem lasem» poświęcona zostaje au­
dycja o godz. 21.45 w opracowaniu Sta­
nisława Wasylewskiego. Inaczej śpie­
wała ją nasza dzielna husaria, inaczej 
polskie legiony we Włoszech i jeszcze 
inaczej polski żołnierz w roku 1920. 
O ewolucji czterowiekowej tej piosenki 
opowie okolicznościowa audycja. Część 
muzyczną programu tego dnia wypeł­

Z uroczystości poznańskich ku czci
J. E. ks. Kardynała Hlonda

Zdjęcie nasze przedstawia jeden 
z fragmentów wspaniałych uroczystoś­
ci, które odbyły się w niedzielę w 
Poznaniu, ku czci J. E. ks. kardynała

Hlonda, Prymasa Polski, z okazji X-lecia 
rządów prymasowskich.

Specjalnej świetności uroczystościom 
jubileuszowym nadały ramy, celebro­
wanego w tym dniu Święta Chrystusa 
Króla. Po solennem nabożeństwie od­
była się w auli Uniwersytetu Poznań­
skiego akademia ku uczczeniu J. E. 
ks. Prymasa, z udziałem przedstawicieli

Uroczystości w Święto Zmarłych
w Nowym Sączu

Dorocznym tradycyjnym zwyczajem 
odbyło się w Nowym Sączu na Wszyst­
kich Świątych szereg żałobnych uro­
czystości na grobach uczestników walk 
o Niepodległość. W niedzielę 1 bm. w 
godzinach popołudniowych wyruszył z 
pod Starostwa pochód Związków zgru­
powanych w Federacji Polskich Związ­
ków Obrońców Ojczyzny z wieńcami 
i sztandarami Związku Legjonistów i 
Związku Inwalidów. Główne uroczys­
tości odbyły się na miejscowym cmen­
tarzu pod pomnikiem i wspólną mogiłą 
poległych legjonistów, gdzie okolicznoś­
ciowe przemówienie wobec przedstawi­
cieli Władz i Armii wygłosił Prezes 
Związku Legjonistów poseł J. Łobodziń­
ski, poczym orkiestra 1 psp. odegrała 
okolicznościowe utwory żałobne. Na 
starym cmentarzu przed mauzoleum śp. 
Ministra Generała Bronisława Pierac- 
kiego delegacja Związku Strzeleckiego 
na czele ze Starostą Dr M. Łachem i 
Prezesem Związku Legionistów posłem 
Łobodzińskim złożyła wieńce. Przy gro­
bie Ministra wartę honorową zaciągnął 
Związek Strzelecki.

W dzień Zaduszny udały się dele­
gacje Związku Legjonistów z wieńcem 
Związku Inwalidów ze sztandarem, kom­
pania honorowa Związku Rezerwistów, 
reprezentacyjna orkiestra Zawodowego 
Związku Kolejarzy, delegacja oficerska 
1 psp., harcerze, młodzież szkół śred­
nich, na groby poległych 6 grudnia 
1914 r. 7 legjonistów z kpt. Milką na 
czele w Marcinkowicach. W kaplicy 
miejscowej ks. probosz Juszczyk odpra­
wił żałobne nabożeństwo, zaś kpt. Je­

nią utwory kompozytorów polskich.
11 listopada odbije się echem w au­

dycji literackiej z dnia 12 XI o godz. 
19.00. Jest to rekonstrukcja radiowa 
historycznego momentu zawieszenia 
broni w 1918 roku: Autor słuchowiska 
Theo Fleischman jest znanym i cenio­
nym autorem belgijskim. Prace jego w 
wolnej adaptacji Bogdziewicza usłyszą 
radiosłuchacze dnia 12 XI.

—O- 

władz cywilnych z woj. Maruszewskim 
i wojskowych z dowódcą Okręgu Kor­
pusu gen. Knoll-Kownackim. Społe­
czeństwo wielkopolskie, oraz władze 

wojskowe przez usta gen. Knoll-Kow- 
nackiego złożyły hołd i serdeczne ży­
czenia Dostojnemu Jubilatowi.

Reprodukujemy moment, w którym
J. E. ks. kardynał Hlond udaje się 
pod baldachimem z Pałacu Prymasow­
skiego na uroczyste nabożeństwo do 
Katedry.

—O—

leń, b. legjonista, przed pomnikiem śp. 
kpt. Milki wygłosił przemówienie.

Staraniem Oddziału Związku Legjo­
nistów Polskich w Nowym Sączu ufun­
dowano na grobie b. legionisty I Bry­
gady Józefa Piłsudskiogo kpt. W. P. 
śp. Stanisława Hojnora pomnik-nagro- 
bek, którego uroczyste poświęcenie od­
było się w Dzień Zaduszny w Lipnicy 
Wielkiej pow. Nowy Sącz. Śp. Hojnor 
był synem ludu, pracuje przed wojną 
jako student w Związkach Strzeleckich. 
Jako młody, 17-letni chłopiec wstępuje 
do I Brygady Józefa Piłsudskiego.

Studia średnie ukończył w Wiedniu 
będąc tam w czasie wojny na rekon­
walescencji. Po powstaniu Państwa 
Polskiego śp. Hojnor nie porzuca rze­
miosła wojennego, lecz idzie dalej wal­
czyć o granice Polski. W roku 1920 na 
froncie bolszewickim jako kpt. dowo­
dząc batalionem ginie od wrażej kuli 
wroga w miejscowości Aleksandrówka 
n|Berezyną. Kpt. Hojnor posiada Krzyż 
I Brygady za „Wierną Służbę“ i Krzyż 
„Virtuti Militari“.

Zwłoki młodego bohatera sprowa­
dzono w roku 1922 do rodzinnej Lip­
nicy Wielkiej, gdzie w zaniedbanym 
grobie dotąd na miejscowym cmentarzu 
się znajdowały.

Ufundowany pomnik w kształcie 
marmurowej płyty ma wyryty Krzyż 
„Virtuti Militari“ i nasadzony metalo­
wy Krzyż za „Wierną Służbę“. Uro­
czystość rozpoczęła się żałobnym nabo ­
żeństwem w miejscowym kościele, po- 
czem wyruszył pochód na cmentarz pa­
rafialny. W czasie pochodu na cmenta­

rzu orkiestra 1 psp. odegrała pieśni 
żałobne. W uroczystości wzięli udział 
Dowódca 1 psp ppłk. dypl. K. Aleksan­
drowicz, Starosta pow. Dr M. Łach, 
Komendant pow. P. P. J. Gawlik, Ko­
mendant Strzelca kpt. Baran, delegacja 
5 p. p. Legjonów z Wilna w składzie: 
ppor. Piątkowski Br. i sierżant sztabo­
wy Józef Jończyk oraz Zarząd Związ­
ku Legjonistów Pol. w Nowym Sączu 
ze sztandarem. Okolicznościowe prze­
mówienia wygłosili: ks. proboszcz Py- 
zikiewicz, Starosta Dr. M. Łach, poseł 
Jan Łobodziński i ppor. Piątkowski, 
który od 5 p. p. Legjonów z Wilna 
złożył piękny wieniec. Ufundowany 
przez Związek Legjonistów Oddz. w 
Nowym Sączu, pomnik na grobie boha­
tera w odległej od miasta wsi ma wiel­
kie znaczenie moralne i wychowawcze, 
zwłaszcza wobec młodzieży polskiej. — 
Uroczystość, do zorganizowania, której 
przyczynili się wydatnie wójt miejsco­
wy Gminy Hr. de Laveaux oraz właś­
ciciel dworu J. K. Długoszowski wy­
warła na miejscowej ludności duże wra­
żenie.

KRONIKA
KALENDARZYK

9 P. Teodora
10 W. Andrzeja
11 Ś. Marcina
12 C. 5 braci męcz.
13 P. Stanisława Kostki
14 S. Jukunda, Józefata
15 N. Leopolda

—O—

Na muzeum Ziemi Sądeckiej. 
Dyrektor II gimn. Dr Jan Krupa zło­
żył na muzeum Ziemi Sądeckiej kwotę 
25 zł, oddaną do jego dyspozycji. Inż. 
Cyło oraz dyr. B. Barbacki zgłosili u- 
fuundowanie gablot oszklonych do Mu­
zeum. Są to pierwsze jaskółki ofiar spo­
łeczeństwa na Muzeum a nie należy 
wątpić, że za temi ofiarami pójdą na­
stępne.

Odkrycie starych aktów miasta 
Starego Sącza. Niezmordowany Kus­
tosz Muzeum Ziemi Sądeckiej p. Szka­
radek, kontynuując poszukiwania za 
starymi dokumentami, zabytkami i t.d. 
dla Muzeum Ziemi Sądeckiej, znalazł 
w Starym Sączu stare akta odnoszące 
się do historji Starego Sącza. W szcze­
gólności akta te odnoszą się do przy­
wilejów nadawanych Staremu Sączowi 
przez królów polskich, do granic mias­
ta, pozatem odnoszą się niektóre z nich 
do dziejów zegara na kościete parafial­
nym w St. Sączu etc. Na akta te na­
trafił p. Szkaradek podczas poszukiwań 
na strychu Magistratu w St. Sączu. Od­
nalezienie tyoh dokumentów przyczyni 
się do powiększenia zakresu wiadomości 
historycznych o Starym Sączu.

Konferencje rejonowe nauczy­
cielskie. W miesiącu październiku od­
były się na terenie obwodu szkolnego 
nowosądeckiego konferencje rejonowe 
nauczycielskie, z udziałem Inspektorów 
szkolnych pp. Stefaniaka, Pytlarza i 
Wieczorka, oraz inspektora O. P. p. Iz­
debskiego. Na konferencjach obok in­
nych spraw organizacyjno-szkolnych, 
omówiono plan pracy oświaty pozaszkol­
nej na rok 1936.

Herbatka Z tańcami. Związek Ofi­
cerów Rezerwy w N. Sączu urządza 14 
bm. o godzinie 21 w lokalu własnym 
przy ul. Kunegundy 26 „herbatkę z 
tańcami“. Stroje spacerowe. Jazz p. Bu­
landy. Goście milę widziani. — Wstęp 
wolny. Garderoba 70 gr.

Już wszyscy wiedzą, że Zakład 
Fotograficzny Wł. Matlaka w Nowym 
Sączu przy ul. Jagiellońskiej (naprze­
ciw starego •imentarza) wykonuje dos­
konałe zdjęci .i fotograficzne artystyczne, 
grupowe, do ' gitymacji, zdjęcia z uro­
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czystości i t. p. szybko, starannie i pun­
ktualnie ku zadowoleniu klijenteli. — 
Zdjęcia wykonuje się o każdej porze 
dnia, przy świetle dziennym i sztucz­
nym. Zakład otwarty codziennie od 
godz. 9-ej rano — godz. 7-ej wieczór.

Komunikat. Dyrekcja Okręgu Poczt 
i Telegrafu w Krakowie komunikuje: 
w urzędach poczto wo-telekomunikacyj- 
nych Gorlice, Limanowa, Myślenice, 
Nowy Targ, Wadowice i Żywiec 1 wpro­
wadza się w dziale telefonicznym cało­
nocną służbę „№.

Z. P. O. K. w Nowym Sączu. 
Zamiast pożegnania, które dawny i no­
wy Zarząd Z. P. O. K. zamierzał urzą­
dzić ustępującej przewodniczącej p. 
Lamborowej, przeznaczono na prośbę 
p. Lamborowej zebraną na ten cel od 
członkiń obu Zarządów kwotę 28 zł na 
urządzenie św. Mikołaja dla dzieci w 
Przedszkolu Z. P. O. K.

Ukrócenie samowoli przy za­
kładaniu anten. Nowe rozporządzenia 
o korzystaniu z radioodbiorników poło­
żyć ma kres częstym wypadkom nadu­
żyć ze strony radioamatorów, powodu­
jących zakłócenie odbioru radia sąsia­
dom. Dyrekcje pocztowe będą uprawnio­
ne do usuwania anten nie odpowiada­
jącym przepisom. Maksymalna długość 
anteny może bzć ograniczona do 35 m. 
licząc od obu punktów instalacji.

42-e losowanie książeczek P.
K. O. Dnia 15-go października 1936 
roku odbyło się w Centrali P. K. O. w 
Warszawie 42-gie z rzędu losowanie 
książeczek na premiowane wkłady osz­
czędnościowe Serii I-ej.

Po zł 1000 otrzymają właściciele 
następujących książeczek: 6263, 8310, 
10217, 10689, 12970, 17094, 17196,
19728, 22617, 22875, 29465, 31627J
35548, 35946, 37765, 40232, 47098.

Przepisy łowieckie. Zgodnie z 
przepisami łowieckimi, obowiązującymi 
na terenie całego kraju (oprócz woje­
wództwa śląskiego), z dniem 31 bm. 
kończy się czas ochronny na zające- 
szaraki (w województwach wileńskim, 
nowogródzkim i poleskim, w pozosta­
łych skończył się już z dniem 15 ub.), 
zające-bielaki i wiewiórki, rozpoczyna 
się zaś czas ochronny na kuropatwy 
(w województwach wileńskim, nowo­
gródzkim, białostockim, poleskim i wo­
łyńskim).

Wystawa drobiu w Podegro­
dziu. Staraniem Okręgowego Towa­
rzystwa Rolniczego odbędzie się w so­
botę 7 listopada otwarcie wystawy dro­
biu w Podegrodziu. Wystawa będzie 
otwarta dla zwiedzających od soboty 
godz. 2 po poł. do 6 godz. wieczór w 
niedzielę. O. T. R. zaprasza uprzejmie 
wszystkich znawców i miłośników na 
zwiedzenie tejże wystawy.

Z bibliotek nowosądeckich. — 
Godziny wypożyczań książek bibliotek 
publicznych w N. Sączu: im. Szujskie­
go na Zamku: wtorki i piątki każde­
go tygodnia od godziny 5—7, biblio­
teka TSL. przy ul. Jagiellońskiej: wtor­
ki i piątki każdego tydodnia od godzi­
ny 6—7, biblioteka Związku Inwali­
dów Wojennych ul. Jagiellońska: wtor­
ki, czwartki i soboty od 4—7.

Ze sportu
Piłka nożna: Mistrzowstwo 

kl. B
Sandecja (N. Sącz) — Strzelecki 

K. S. (N. Sącz) 3 0 (2:0)
Przed pauzą S. K. S. miał przewagę 

przez pewien czas, niebawem jednak 
Sandecja rusza do ataku i uzyskuje 
przed pauzą 2 bramki. Po pauzie zdo­
bywa jeszcze 1 goala z pola karnego, 

podyktowanego przez dobrze sędziują­
cego sędziego Seichtera na minutę 
przed końcem gry. Bramki dla Sandecji 
strzelili Łukasik I 2 i 1 Łukasik II.

Kronika starosądecka
W dniu »Święta Zmarłych« do­

rocznym zwyczajem — z inicjatywy 
burmistrza Roberta Ogorzałego — miej­
scowe Drużyny Harcerskie Męskie i 
Żeńskie przybrały kwiatami wieńcami 
groby Bojowników o Niepodległość Oj­
czyzny oraz groby poległych w wojnie 
światowej. O godzinie 5-tej popoł. Har­
cerstwo urządziło uroczystą Akademię 
na Grobach Wojennych, na program, 
których złożyły się żołnierskie i żałob­
ne pieśni chóru Harcerskiego pod kie­
rownictwem p. Wandy Ogorzalanki, de­
klamacja oraz podniosłe przemówienie 
p. Władysława Śmiałka. W Akademii 
prócz przedstawicieli Władz i urzędów 
wzięła udział liczna publiczność.

Na budowę szkół powszech­
nych. Tydzień popierania Budowy 
Szkoły Powszechnej urządzony przez 
Miejski Komitet pod przewodnictwem 
burmistrza Roberta Ogorzałego, skarb­
nika Stanisława Wilgi i sekretarza Wła­
dysława Klimeckiego, przyniósł w o- 
gólnej sumie kwotę 170 zł czyli o 20 
zł więcej niż w roku ubiegłym. Tydzień 
propagandy rozpoczęto z dniem 2 X br. 
zaś w dniu 4 X br. po uroczystym na­
bożeństwie w kościele parafialnym mło­
dzież szkolna przy udziale publiczności 
urządziła pochód w rynku z chorągiew­
kami T. P. B. P. S. P.

Krwawe awantury. Ostatnio na 
terenie miasta zdarzyły się krwawe zaj­
ścia. W ubiegły jarmark zupełnie bez 
powodu został silnie pobity i pokłuty 
nożem przez pijanych napastników Jan 
Skoczeń ze Suchej Strugi, oraz kilku 
jego towarzyszy. Stan Skocznia okazał 
się groźnym, tak iż po zaopatrzeniu 
przewieziono go do Szpitala. W kilka 
dni później rozwydrzeni pijani miesz­
kańcy peryferii — pobili do nieprzy­
tomności obywatela miasta Edwarda 
Pasiuta, którego odwieziono również 
do szpitala w Nowym Sączu, gdzie 
skonstatowano u niego załamanie czasz­
ki i wiele innych ciężkich obrażeń.

Muszyna
Lustracja sklepów. W dniu 28 

październik br. Pan Starosta Powiatowy 
Dr Łach w asystencji burmistrza p. An­
toniego Jurczaka oraz sekretarza J. 
Beutla, dokonał lustracji sklepów na 
terenie miasta Muszyny.

W czasie lustracji Pan Starosta 
stwierdził we wszystkich sklepach wzo­
rowy porządek oraz, że artykuły pierw­
szej potrzeby są oznaczone cenami.

Komitet święta 11 Listopada. W 
dniu 29 ub. odbyło się w Muszynie w 
sali posiedzeń Rady Miejskiej pod prze­
wodnictwem burmistrza miasta p. An­
toniego Jurczaka, posiedzenie przedsta­
wicieli Władz, Urzędwó, Organizacyj i 
przedstawicieli mieszczaństwa, na któ­
rym omówiono i ustalono program ob­
chodu uroczystości 18-rocznicy odzyska­
nia Niepodległości Polski w dniu 11-go 
listopada.

Pomoc bezrobotnym. Pod prze­
wodnictwem p. Antoniego Jurczaka od­
było się w Muszynie w sali posiedzeń 
Rady Miejskiej zebranie przedstawicieli 
Urzędów, Organizacyj i miejscowego 
społeczeństwa, na którym omówiono 
szeroko sprawy bezrobocia na terenie 
gminy miasta Muszyny i dokonano wy­
boru Komitetu dla przeprowadzenia w 
okresie zimowym akcji pomocy dla bez­
robotnych nieposiadających środków do 
życia.

Poświęcenie szkoły 
powszechnej w Moch- 

naczce niżnej
Dnia 31 października odbyło się w 

Mochnaczce niżnej, gminy Tylicz, pow. 
nowosądecki, poświęcenie nowego bu­
dynku publicznej Szkoły Powszechnej. 
W poświęceniu, które odbyło się nadz­
wyczaj uroczyście, wzięli udział: starosta 
pow. nowosądecki dr Łach, inspektor 
szkolny Wieczorek, kierownicy okolicz­
nych szkół, Zarząd Gminy Tylicz i 
Straża pożarne okoliczne oraz ogromna 
ilość mieszkańców Mochnaczki.

W cerkwi grecko-katoliokiej odpra­
wił uroczyste nabożeństwo ks. dziekan 
Węgrnynowicz, poczem dokonał poświę­
cenia nowego gmachu szkolnego. Gmach 
szkoły stanął kosztem gromady Moch- 
naczka, dzięki dużym staraniom tam­
tejszej długoletniej kierowniczki szkoły 
p. Adamiakównej. Miła ta uroczystość 
zakończyła się defiladą zgromadzonych 
Oddziałów Straży Pożarnej.

Poświęcenie szkoły pow­
szechnej w Piorimce
W ostatnich dniach października br. 

odbyło się w Piorunce, gm. Tylicz 
poświęcenie budynku 1-klasowej pub­
licznej szkoły powszechnej.

Rozmaitości
Emerytury dla starych 

panien
W Anglii podobno wszystkie nie­

zamożne kobiety, począwszy od 55 
roku życia otrzymać mają emerytury 
państwowe, o ile nie mają innych środ­
ków utrzymania. Akcja zmierzająca do 
przeprowadzenia tego planu, została 
zapoczątkowana przez kobiety, z lady 
Fisher-Smiht na czele.

Narazie w ruchu tym bierze u- 
dział 40.000 kobiet, ale dzięki umie­
jętnej propagandzie szerzy on się bar­
dzo szybko i zatacza coraz szersze 
kręgi. Lady Fisher Smith traktuje po­
słannictwo swoje bardzo poważnie i 
zdołała już nawet pozyskać dla swej 
idei 150 polityków, wśród nich kilku 
posłów, którzy gotowi są poprzeć ją 
w parlamencie.

Już w najbliższym czasie ma być 
postawiony odpowiedni wniosek w Iz­
bie Gmin.

Gdyby doszło do zrealizowania 
postulatów, wysuniętych przez Lady 
Lisher-Smith i jej zwolenniczki, skarb 
państwa musiałby na pensje dla sta­
rych panien przeznaczyć sumę około 
4 miljonów rocznie.

OBWIESZCZENIE LICYTACYJ
I. Km. 769|36. Komornik Sądu Gro­

dzkiego w Nowym Sączu rew.I. Strona 
zobowiązana Marjem Rubin zam. Scha- 
pira i to w. w Nowym Sączu Edykt li­
cytacyjny oraz wezwanie do zgłoszenia 
wierzytelności. Na wniosek strony eg­
zekwującej Miejskiej Komunalnej Kasy 
Oszczędności w Nowym Sączu odbędzie 
się dnia 15 grudnia 1936 r. o godzinie 
9-tej przedpoł. w biurze Nr 66 na za­
sadzie obecnie zatwierdzonych warun­
ków licytacja następujących realności: 
ks. gr. Nowy Sącz whl. 319 oznaczenie 
realności: realność lwh 319 położona 
jest w śródmieściu w Nowym Sączu, 
od strony wschodniej przy ul. P. Skar­
gi nr. orjen. 15, a od strony zachodniej 
przy ul B. Joselewieża Nr orjent, 10. 

Realność ta składa się z parceli bud. 
lk. 218 o łącznym obszarze 174 sążni 
kwadr. Na parceli sej od ul. P. Skargi 
stoi kamienica jednopiętrowa murowa­
na, pokryta blachą, a przy ul. Berka 
Joselewicza drugi dom jednopiętrowy 
z małą oficyną w podwórzu, wartość 
szacunkowa 30.162.45, najniższa oferta 
15.081.23. — Poniżej, najniższej oferty 
sprzedaż nie nastąpi.

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tych realności dokumenty (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protoku- 
ły ocenienia i t. d. może każdy, mają­
cy chęć kupienia, przejrzeć w godzinach 
urzędowych w oddziale kancelaryjnym 
powyżej oznaczonym.

Takie prawa, wobec których niniej­
sza- licytacja byłaby niedopuszczalną 
należy zgłosić w sądzie najpóźniej na 
wyznaczonym terminie licytacyjnym 
przed rozpoczęciem licytacji, inaczej 
pretensje tego rodzaju co do samej nie­
ruchomości nie miałyby już znaczenia 
na szkodę nabywcy w dobrej wierze.

Osoby dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomoś­
ciach bądź obecnie są już wpisane, bądź 
w toku postępowania licytacyjnego pow­
staną, zawiadomi się o dalszych wyda­
rzeniach tego postępowania tylko przez 
ogłoszenia na tablicy sądowej, jeżeli 
nie mieszkają w okręgu tego sądu i nie 
wskażą mu pełnomocnika do doręczeń 
w siedzibie sądu zamieszkałego.

Z wyjątkiem wierzycieli, którym 
służy łączne prawo zastawu, lub któ­
rych wierzytelności są warunkowe, wzy­
wa się wszystkich innych wierzycieli,, 
mających pretensje hipotecznie ubezpie­
czone na tych realnościach, aby naj­
później na dni 8 przed terminem licy­
tacyjnym oświadczyli czy żądają zaspo­
kojenia swych wierzytelności przez za­
płatę w gotówce, lub też zgadzają się 
na przejęcie długu' przez nabywcę, a 
uwolnienie dotychczasowego dłużnika.

Kto najpóźniej na dni 8 przed ter­
minem licytacyjnym nie zażąda zaspo­
kojenia swej wierzytelności przez za­
płatę w gotówce, tego będzie się uwa­
żać za zgadzającego się na przyjęcie 
długu przez nabywcę, jakoteż na uwol­
nienie dotychczasowego dłużnika, 'póź­
niejsze żądanie zapłaty w gotówce 
mogłoby być uwzględnione tylko za 
zgodą nabywcy.

W szczególności wzywa się wierzy­
cieli, na których rzecz wpisane jest 
prawo zastawu dla wierzytelności, pow­
stałych z tytułu bądź udzielowego kre­
dytu, bądź prowadzenia interesów, albo 
ewikcji albo też odszkodowania, aby 
najpóźniej na terenie licytacyjnym przed 
rozpoczęciem licytacji oznajmili, ile 
wynoszą już ich pretensje do strony 
zobowiązanej z tych stosunków praw­
nych wynikające.

Powyższe oświadczenie i oznajmie­
nia należy wnieść do Sądu Grodzkieoo 
w Nowym Sączu pisemnie lub ustnie 
do protokołu.

W myśl § 172 ust. ostat. ord. egz. 
wzywa się organa publiczne powołane 
do wymierzania i ściągania podatków, 
dodatków, należytości i innych danin 
publicznych z realności, aby oświadczy­
ły najpóźniej na dni 8 przed terminem 
licytacyjnym, czy zaspokojenia tych 
należytości o ile one są hipotecznie za­
bezpieczone na wyżej wymienionych 
realnościach żądać będą przez zapłatę 
w gotówce lub zgodzą się na przejęcie 
długu przez nabywcę, z równoczesnem 
uwolnieniem dotychczasowego dłużnika.

Gdyby najpóźniej na dni 8 przed 
terminem licytacyjnym nie zażądano 
zapłaty w gotówce, byłoby to uważane 
za zgodzenie się na przejęcie długu 
przez nabywcę, późniejsze żądania za­
płaty, mogłoby być uwzględnione tylko 
za zgodą nabywcy.

Zalegające aż do terminu licytacyj­
nego podatki, dodatki, należytości i in­
ne daniny publiczne, które od tej nie­
ruchomości mają być opłacone, wraz z 
procentami i innemi należytościami u- 
bocznemi o ile nie są jeszcze hipotecz­
nie zabezpieczone, należy zgłosić naj­
później na terminie licytacyjmym przed 
rozpoczęciem licytacji, inaczej bowiem 
pretensje te bez względu na pierwszeń­
stwo, jakie im z resztą przysługuje, by­
łyby zaspokojone z masy podziałowej 
dopiero po zupełnem zaspokojeniu wie­
rzyciela egzekwującego. Komornik.

Prenumerujesz „Glos Podhala“?
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